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Kraków, czwartek 5 maja 1949 r.

Z wyścigu Praga—Warzawa

Fragment z drugiego etapu wyścigu P—W. Zawodnicy jadąc zwartą gru­
pą, przejeżdżają przez jedno z mias teczek czeskich.

/Wowy s«>ce®

Vesely, Kovacs i Rzeźnicki 
pierwsi w Morawskiej Ostrawie

Indywidualna

ESSKÖBS BWS«WK3W „ICHA“

Jeśli odgadniesz wyniki meczów 

nauczysz się prowadzić

Trzy druzyiiy Polski, Był^arics I
i Frusci« II wy^rywują 4 etap

MORAWSKA OSTRAWA (tei. wł.) Po sukcesie na trzecim etapie, Polacy uzyskali wczoraj nowy — niemniej cenny suk­ces. Wszystkie nasze trzy drużyny kolarskie przybyły na me­tę czwartego etapu w zwartej grupie, walcząc o centymetry z Bułgarią I i Francją II. Czas wszystkich pięciu zespołów jest 
jednakowy i wynosi 10:46,18.Jest o wielki sukces, który wysunął drużynę Polski Tl-giej 
w ogólnej klasyfikacji z ósmego miejsca na piąte, zaś Polska 
I utrzymała swe czwarte miejsce.Podkreślić należy zespołową pracę wszystkich trzech dru­
żyn polskich, oraz poszczególnych zawodników, którzy poma­gali swym kolegom przy defektach.Największego pecha, mieli tym razem Czechosłowacy. Mają oni bardzo dobrych trzech zawodników: Vesely'ego, Krejcu 
i Puklickiego, ale — drużynowo są słabsi od reszty. Z innych zawodników indywidualnie najlepszy ¡est Francuz Garnier 
i Herbulot, a poprawia się Węgier Kovacs i Rumun Nicules- 
cu. Z Polaków najlepszy Rzeźnicki, a poprawiają się Wójcik, 
Pietraszewski i Sałyga.

W środę na czwartym etapie wyś- 
«àgu Gottwaidowo—Mar. Ostrawa,
trasa była dość ciężka. Teren górzy­
sty, Eła i wąsika droga powodowała 
nie tylko częste de-
fekty, afie znowu u- 
paidikn i zranienia za­
wodników. Ucieczki, 
to — oczywista w 

długodystansowych 
feaw-odach kolarskich 
— rzecz zwykła. Mia­
ły one też miejsce i 
rta tym etapie, a ce­
lowali w tym: Fran­
cuz Garnier, Czecho- 
słowak Vesely, Pola­
cy: Rzeźnicki i Wójcik oraz Węgier
Kovacs i Rumun Niculescu.

Co lepszepiłka czy... noga?...

Wprawdzie bramkarz wybiegając z bramki minął się z piłką, zdołał jed. 
nak złapać... ńogę napastnika, zapobi egając w ten sposób w oddaniu cel­

nego strzału.

Początkowo tamjpo wyścigu jest 
słabe i nie przekracza 35 ktm/godz.

Już na trzecim kilometrze ucieka­
ją Javorzik (CSR) i Chiohodaru (Ru­
munia II). Obaj uzyskują dużą prze­
wagę. W .pogoń rzuca się jedynie 
Bohdan (CSR I) i dochodzi ucieki­
nierów.

Rumun zostaje w tyle z powodu 
defektu, a dwaj Czesi uzyskują na 
55 km około 5 min. przewagi nad po­
zostałą grupą.

.W Klokoczovie odpad! na koniec 
grupy Bukowski, a w Richaklacach 
również i Kudert. O godzinie 13.30 
czołówka dojechała do miejscowości 
Frydek-Mistek, gdzie defekt chwycił 
Czyż.

1) VESELY (CSR) 16:08,38
2) GARNIER (Fr.) 16:08,38
3) HERBULOT (Fr.) 16:10,46
4) BARTHIE (Fr.) 16:10,50
5) PUKLICKY (CSR) 16:17,55
6) SORRE (W.) 16:18,20
7) RIEGERT (Fr.) 16:18,20
8) WÓJCIK (P.) 16:18,36
9) BORDEŁ (Fr.) 16:20.45

10) BENEDETTO (Fr.) 16:20,56

Drużynowa
1) FRANCJA II 48:37,40
2) FRANCJA I 48:45,02
3) CSR I 48:53,03
4) POLSKA I 49:01,29
5) POLSKA D 49:15:01
6) FRANCJA III 49:15,36
7) WĘGRY I 49:18,59
8) POLSKA HI 49:28,37
9) RUMUNIA I 49:29,05

10) CSR II 49:34,45

Na ulice Morawskiej Ostrawy 
wpada zwarta grupa ok. 30 kolarzy.

Czołówkę prowadzi Kapiak, który 
próbuje wypuścić do przodu Rzeź« 
nickiego i Wrzesińskiego, wreszcie 
sam ucieka, lecz v.· ■ :;e próby
kończą się niepowod i.
NA ULICACH MIAS·;.· 
ROZPOCZĘŁA SIĘ WALKA 
O PIERWSZEŃSTWO.

Raz Francuizi, raz Polacy, to znów 
Węgrzy rozpoczynają ucieczki, jed­
nak reszta walczy zacięcie j nie po­
zwala się oddalić uciekającym.

Na kilometr przed metą ucieczka 
udaje się Vesely‘emu, który w sza- 

(Dokończenie na sit. 2)

mistrzami Bydapasztw 
w gra® mieszanej

BUDAPESZT. W ostatnim . dniu 
międzynarodowych mistrzostw teni­
sowych Budapesztu para polska Ję­
drzejowska i Skonecki zdobyła tytuł 
mistrzowski w grze mieszanej, zwy­
ciężając w finałe parę węgierską 
Straub—Adam 7:5, 6:2.

Chile-IHandia
DUBLIN. W pierwszej rundzie 

pucharu Davisa Chile pokonało Ir­
landię 3:2.

W ostatnim dniu spotkania Bal­
biers (Chile) wygrał z Kempe‘m (Ir­
landia) 10:8, 10:8, 6:4, a Jackson (Ir­
landia) zwyciężył Tavernę (Chile) 
6:1, 6:3, 6:2.

W drugiej rundzie Chile będzie 
grać z Egiptem.

Podobnie jak w roku ubieg­łym, zamierzamy wprowadzić i w obeonym sezonie piłkar­skim nasze konkursy błyska­wiczne na odgadnięcie wyni­ków ważniejszych spotkań pił­karskich. *Czytelnicy nasi, którzy bra­li udział w poprzednich kon­kursach błyskawicznych znaj­dą warunki tego rodzaju kon­kursów, to też wystarczy jeśli podamy w kilku punktach o- gólne założenia naszego obec­nego konkursu błyskawiczne­go:Tematem konkursu jest wy­
typowanie wyników spotkań 
międzypaństwowych Polska A 
—Rumunia A w Bukareszcie i 
Polska B Rumunia B w War­
szawie.Po wypełnieniu kuponu kon­kursowego, należy go wysłać pod adresem „Echa Krakow­skiego" najpóźniej do soboty 
7 bm. godz. 18.Przy listach z kuponami kon­kursowymi nadesłanymi z pro­wincji miarodajną jest data 
stempla pocztowego z dnia 7 
maja 1949.

NAGRODYZa trafne odgadnięcie wyni­ków obu spotkań redakcja wy­
znacza 5 nagród, a to:

I nagroda: Bezpłatny kurs 
samochodowy w Krakowie;II nagroda: 2 książki o treści 
beletrystycznej;

Odbierze piłkę — czy nie?...

Prawy łącznik (Nr. 8) oczekuje z niecierpliwością na wynik pojedynka 
swego kolegi z pomocnikiem drużyny przeciwnej. Odbierze mu piłkę,

czy też zdąży jeszcze podać?...

III nagroda: 1 książka;IV i V nagroda: bezpłatne 
bilety na miejsca siedzące na 
najbliższe zawody ligowe: Po 
lonia Bt. Gwardia-Wisła w 
dniu 15 bm.

A zatem drodzy Czytel­
nicy: już dzisiaj wypelnij- 
cie kupon konkursowy i 
prześlijcie go do redakcji 
„Echa Krakowskiego" — 
Kraków, Wielopole 1.

KUPON 
Konkurs błyskawiczny

na odgadnięcie wyników spotkań
POLSKA I—RUMUNIA I

w Bukareszcie — i 
RUMUNIA H—POLSKA II 

w Warszawie w dn. 8 maja 1949 r. 
Mecz Polska I—Rumun’a I w Bu­
kareszcie zakończy się wynikiem

.................... (....................)
dla ....................................... ..
Mecz Rumunia II—Polska II w 
Warszawie zakończy się wynikiem

......... .. )
dla .......................
Imię i nazwisko ............

» ♦ · » · •0000000000000600»9> >

Adres: ....................



Str. 2 ECHO SPORTOWE

pwbe prised Bukaresztem 
nie wyp&dhs 4-ty elap wyścigu P—W

Reprez. Polski— Tarnóvia 5:0 (3:0)
SKŁADY DRUŻYN:

Reprezentacja PZPN-u: Jurowicz 
’ (Skromny), Janduda, Gędłek, Śusz- 

czyk (Jabłoński II), Brzożówśki, Ja­
błoński I, Mordarski (Rembecki), 

• Cieślik, Łstiz (Nowak), Gracz i Ma­
moń.

Tarnovia: Dwuraźny (Rychliński), 
Barwiński, Kremski, Kozioł, Pyrich i. 
Gaweł, Binek, Kokoszka, Pyrich II, 
Roik III i Kuczyński.

Ostatnia próba jedenastki narodo- 
. wej przed meczem z Rumunią nie 
wypadła zbyt obiecująco.

Egzamin ■ na bardzo dobrze zdali 
jedynie: Jurowicz, Gędłek, Jabłoń­
ski I, Gracz i Cieślik.

Reszta zawodników 
nie pokazała nic po­
nad przeciętność. 
Niewątpliwie nadzie­
ją na przyszłość jest 
Rembecki, który zdra­
dza już dzisiaj nie­
przeciętny talent pił­
karski. Poniżej for­
my demonstrowanej 
w macierzystych dru­
żynach zagrali Jan- 
duda, Brzozowski, 
Łącz i SusZćzyk. Nie­
wątpliwie na obniże­
nie poziomu wpłynęło 
jednak nowe otocze­

nie współzawodników.
Drużyna Tarnovii w całości wy­

różniała się ambicją i zgraniem. O- 
kreśami była równorzędnym przeci­
wnikiem dla reprezentacji. Szczegól­
nie w polu płynność akcji była nie­
naganna, dopiero pod bramką dzięki 
kunktatorstwu niektórych zawodni-

(Od specjalnego wysłannika) 
mi płynnością zagrań. Jurowicz jest 
dość często zatrudniony, a trzy rzu­
ty wolne przestrzeliyraje Barwiński.

Dopiero w 20 minucie obserwuje­
my pierwszy płynny atak reprezen­
tacji, zakończony strzałem Gracza w 
słupek.

W 35 minucie przebój Łącza przy­
nosi pierwszą bramkę dla reprezen­
tacji. W 4 minuty później po pięknej 
centrze Mordarskiego Łąc-ż trafia W 
w poprzeczkę,
A POPRAWKA GRACZA 
GRZĘŹNIE W SIATCE.

Załamuje to drużynę Tarnovii, 
toteż w następnej minucie po zagra­
niu Mamonia Łącz podwyższa wynik 
na 3:0.

W czasie przerwy kierownictwo 
drużyny narodowej zmienia częścio­
wo skład. Skromny zajmuje miejsce 
Jurowićza, Jabłoński II Suszczyka, 
Rembecki schodzi na prawe skrzydło 
a Mamoń przesunięty na lewe. -

Po zmianie pól znowu pierwsze mi­
nuty należą do TarnoVii, która prze­
prowadza szereg składnych ataków. 
W dalszym ciągu jednak zawodnicy 
tarnowscy zawodzą strzałowo. W cią­
gu 20 minut Skromny jest zaledwie 
raz zatrudniony. Po 20 minutach Le­

gutko zajmuje miejsce Brzozowskie­
go, a Nowak — Łącza.

Reprezentacja coraz lepiej się ro­
zumie, a akcje nabierają płynności. 
Dobrze spisuje się Rembecki. Ry­
chlicki zastępujący po przerwie Dwu- 
raźnego w bramce Tarnovii jest te­
raz coraz częściej zatrudniony.

W 36 minucie po rogu bitym przez 
Rembeckiego
CIEŚLIK W ZAMIESZANIU 
PODBRAMKOWYM ZDOBYWA
4 BRAMKĘ

W dwie minuty później Rembecki 
otrzymuje piłkę na środku boiska i 
wykorzystując zaabsorbowanie obro­
ny tarnowskiej Graczem i Łączem, 
po pięknym solowym biegu do środ­
ka boiska zdobywa się na samodziel­
ny strzał i ustala wynik na 5:0.

W 40 minucie omal nie pada hono­
rowa bramka dla Tarnovii. Bombę 
Roika paruje jednak Skromny w 
pięknym stylu. Pod koniec zawodów 
tempo słabnie, a wynik nie ulega już 
zmianie.

Publiczności ok. 5 tys.
Sędzia p. Frączek wykazał sporo 

patriotyzmu lokalnego, w sumie je­
dnak sędziował poprawnie.

(Dokończenie ze str. 1)
lanym tempie przejeżdża przez ulice 
wiodące do mety.

Goni go Węgier Kovacs i Polak 
Rzeźnicki, którzy walczą ze sobą o 
lepsze. Vesely‘emu Udaje się utrzy­
mać prowadzenie
I WPADA ON JAKO PIERWSZY 
NA METĘ,
mając Zaledwie o centymetry za sobą 
Kovacsa i Rzeźnickiego

natti (Fr.), PukKcky (OSB), Trister 
(Bułg.), Motyka (Polska),Kaizer (Wę­
gry), Iwanov (Bułg.), Kapiak (P;), 
Parias (OSB), Mich (?.), Kicz (W.), 
Sorre (W.), Dobrov (B.). Pattle (Fr.), 
Leśirewicz (P.), Vojevcdov (B.), Wy- 
glenda (P.), Olszewski (P.), z jedna­
kowym czasem 3:35,53.

Następni Rodacy:
30) Wrzesiński z czasem 3:35,55;
31) Wójcik — 3:36,07;
37) Targoński — 3:36,47;
40) Nowoczek — 3:37,69;
45) Kudert — 3:39,36;
47) Siemiński — 3:39,36.
Dzień dzisiejszy poświęcony jest 

odpoczynkowi, a stert do następnego 
— piątego etapu — odbędzie się ju­
tro w piątek w Mor. Ostrawie w go­
dzinach porannych. Następnym eta­
pem jest trasa Mor. Ostrawa-Kato- 
wice.

Rzeźnicki — zwycięzca trzeciego eta­
pu wyścigu Fraga—Warśzawa.A. G.

z ahszu kondycyjnego
& iiiiiiiiiiiimiiiniiiiinuiiniMimraniiiwmiiiiiawiiiiiiuiwiuiwiBniiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii

Po zawodach w Rzeszowie i Tar­
nowie ustalone zostały ostateczne 
składy naszych reprezentacji na Bu­
kareszt i Warszawę.

Do Bukaresztu pojadą: Jurowicz, 
'Janduda, Gędłek, Suszczyk, Brzozow­
ski, Jabłoński I, Mamoń, Cieślik, Łącz, 
Gracz i Mardarski. Rezerwa: Skromny, 
Jabłoński II, Barwiński.

W Warszawie wystąpią: Rybicki, 
Glimas, Sobkowiak, Skrzypniak, Tar­
ka, Słoma, Wiśniewski, Muskała Ko­
hut, Anioła, Kokot. Rezerwa: Janik, 
Wołasz, Barański Goździk i Szmidt II.

ków tarnowianie zatracali bojowość. 
Klasą dla siebie w drużynie tarnow­
skiej był Barwiński, a podobał Się 
także Kozioł.

Roik III bardzo dobry w polu jest 
niestety równocześnie na równi po­
chyłej ku całkowitemu zmanierowa­
niu. A szkoda, bo talent piłkarski 
niewątpliwie posiada. Kokoszka am­
bitny i bardzo pracowity, zdradza 
Inklinację do ostrej gry. Pod adre­
sem publiczności tarnowskiej musi­
my napisać, że zagranie obrońcy lv.b 
pomocnika do bramkarza na całym 
świecie nie budzi zastrzeżeń, a tym 
bardziej nie jest przyczyną ironicz­
nych okrzyków. Należy jeszcze dla 
równowagi podkreślić gościnność 
tarnowian i troskliwe podejście tak 
do zawodników jak prasy i przed­
stawicieli władz piłkarskich.

PRZEBIEG SPOTKANIA
Publiczność tarnowska była mile 

zaskoczona grą swoich pupilów, 
szczególnie przez okres pierwszych 
20 minut. Nasi reprezentanci nie po­
trafią Się w tym czasie zgrać ze so­
bą toteż tarnowianie górują nad ni-

Czołowi nasi piłkarze zgrupowani 
przed podwójnym spotkaniem z Ru­
munią na obozie kondycyjnym w Kra­
kowie, poza pogłębianiem arkanów gry 
w piłkę nożną uprawiali także podsta­
wowe ćwiczenia lekkoatletyczne.

W wyniku tych ćwiczeń najszyb­
szymi zawodnikami na obozie okazali 
się: Mamoń, Cieślik, Jabłoński i Gracz. 
Mistrzem w skoku w dal został bez­
apelacyjnie Goździk z Gdańska, któ- 

. ry osiągnął niezły wynik- 5,70 m. W 
skoku wzwyż nie wyłoniono najlepsze­
go zawodnika, gdyż Par pan złamał 
jedyną poprzeczkę, którą zdaje się bę­
dzie rnusiał odkupić,., tak w każdym 
razie zawyrokowali jego koledzy.

*
W meczach sparringowych z repre­

zentacjami Rzeszowa i Tarnowa ,ka­
drowcy" odnieśli przekonywające 
zwycięstwa, życzymy im zatem, żeby 
tak samo spisali się w spotkaniach z 
Rumunami.

wszej drużynie Jurowicz, w drugiej 
Tarka.

*

Najmłodszym zawodnikiem w obu 
reprezentacjach jest Sobkowiak, liczą­
cy 20 lat, najstarszym natomiast Brzo­
zowski.

Wszyscy trzej osiągnęli czas — 
3:35,26.

Ponieważ Garnier na finiszu przy­
trzymał Rzeźnickiego za siodełko, — 
komisja sędziowska doliczyła Fran­
cuzowi karne punkty, w wyniku cze­
go zamiast na drugim miejscu, skla­
syfikowano go na ósmej pozycji.

Następnymi zawodnikami byli: — 
Francuz Herbulot, Rumun Niculescu, 
Polacy Pietraszewski i Sałyga, Fran­
cuz Gamier i dalej Neobescu (Rum.), 
Dymov (Bułg.), Kertesz (Węgry), Do-

Uwaga
W nadchodzącą niedzielę dnia 8 

maja w ramach wielkiego festynu 
urządzanego z okazji „Tygodnia O- 
światy, Książki i Prasy“, Redakcja 
„Echa Krakowskiego“ organizuje 
wyścig kolporterów gazet na dystan­
sie około 1660 m.

Bieg' odbędzie się w Parku Jor da* 
na przy Al. 3 Maja w godzinach po­
południowych. Kolporterzy wystąpią 
w swoich normalnych roboczych u* 
braniach i z 
chą.

Zdobywca 
trzyma jako „ . . . .
dwaj następni zaś nagrody książ­
kowe.

Udział w biegu mogą wziąć wszy­
scy kolporterzy gazet a terenu Kra­
kowa, po uprzednim osobistym zgło­
szeniu się w redakcji „Echo Kra­
kowskie“ — dział sportowy — Kra­
ków, Wielopole 1, 3 p. w godzinach 
11—13 i 19—21.

plikiem gazet pod pat

pierwszego miejsca & 
nagrodę piłkę nożną,

SSiega
w Krakowie i woj. krakowskim 

zapowiadają się imponująco

I

Zbigniew Cbojaaclti

*

Kapitanami zespołów zostali: w pier­

KOMUNIKAT
Aeroklub Krokowski w porozumieniu x 

Komendą Wojewódzką Powszechnej Organi­
zacji „Służba Polsce" w Krakowie organizuje 
w czasie od 20 maja do 20 czerwca br. dla 
młodzieży męskiej i żeńskiej,· urodzonej w 
latach 1930, 1931, 1932 teoretyczny kurs szy­
bowcowy.

Program kursu obejmuje 50 godzin wykła- 
ków. Nauka bezpłatna. Wykłady odbywać 
się będą w .godzinach popołudniowych.

Uczestnicy kursu, którzy złożą egzamin 
z wynikiem pozytywnym, mogą ubiegać się 
o przyjęcie na praktyczne szkolenie szybo­
wcowe w Szkołach Szybowcowych Powsze­
chnej Organizacji „Służba Polsce“ w mie­
siącach: lipiec, sierpień i wrzesień br.

Podania przyjmuje oraz szczegółowych 
informacji udziela sekretariat 
Krakowskiego, Kraków, Smoleńsk 
od 5 maja do 15 maja br., godz. 
dziennie, z wyjątkiem niedziel.

Aeroklubu
14, w du.

17—19, co-

(Zak). Zaledwie 3 dni dzielą nas 
od pierwszej w tym roku masowej 
imprezy sportowej Biegów Narodo­
wych, która tak pod względem spor­
towym jak i organizacyjnym zapo­
wiada się doskonale. W dniu 8 ma­
ja rozegrany zostanie w całej Polsce 
I etap biegów — Bieg Narodowy na 
szczeblu gminnym.

Na podstawie zgłoszeń napływają­
cych do WUKF w Krakowie można 
stwierdzić, że przewidywany udział 
ilościowy pionów zostaje w ramach 
współzawodnictwa daleko przekro­
czony.

W samym Krakowie stanie na 
starcie Biegów Narodowych 12.000 
junaczek i junaków PO „Służba Pol­
sce“, 3.000 związkowców, 3.000 aka­
demików.

Równie licznie reprezentowane 
będzie szkolnictwo, nie podlegające 
SP, ZS Gwardia, Wojsko i Samopo­
moc Chłopska. Związek Młodzieży 
Polskiej, będąc właściwie pozbawio­
ny wszelkich możliwości udziału na 
skutek startu całej młodzieży w 
barwach SP i szkolnictwa, zgłosił

mimo to udział swej 200-osobowej 
„reprezentacji“.

Ogółem na terenie Krakowa spo­
dziewany jest udział w Biegach Na­
rodowych około 22.000 młodzieży o- 
bojga płci.

Doniesienia z powiatów naszego 
województwa mówią o bardzo du­
żym zainteresowaniu, jakie wzbu­
dziły Biegi Narodowe wśród mło­
dzieży wiejskiej. Przewiduje się, że 
w powiatach wojew. krakowskiego

STANIE NA STARCIE 
OKOŁO 50.000 OSÓB.

Wśród zgłoszeń na pierwszy plan 
wybija się powiat Wadowice z 7.000, 
Nowy Sącz z 6.000 i Tarnów z 5.000 
zgłoszonych uczestników.

Nowa i niezwykle ciekawa forma 
przeprowadzenia tegorocznych Bie­
gów Narodowych na 3 szczeblach 
(gminnym, powiatowym j wojewódz­
kim) pozwoli równocześnie bardziej 
utalentowanym biegaczom na udo­
wodnienie swej wartości sportowej 
przez zdobycie Odznaki Sprawności

motocyklowym i samochodowym
II, ZAWODNICY

Postarałem się również zebrać dla 
Czytelników garść informacji o za­
wodnikach i ich maszynach.

O klasie do 120 cm nie da się du­
to powiedzieć, gdyż zeszłoroczni za­
wodnicy, startujący w tej klasie 
przeszli do kategorii wyższych. Nie­
wątpliwie jednak zobaczymy na 
starcie całą plejadę zawodników na 
lekkich maszynach, stawiających 
swe pierwsze krok.) w wyścigach j w 
tea sposób zdobywających cenne 
doświadczenia.

W kategorii 250 cm sprawa przed­
stawia się zupełnie inaczej. Tu ¡ma­
my już do czynienia ze starymi „re­
pami“ wyścigowymi.

A więc obydwaj bracia Wolfmgie-

rowie z Cracovii, którzy startować 
będą na swych szybkich i zrywnych 
DKW z kompresorami. Równorzędną 
konkurencję dla nich stanowi Ble- 
chaczek z tego samego klubu, na ta­
kiej samej maszynie, do której ¡zna­
lazł brakujące części skrzyni bie­
gów i którą od dłuższego już czasu, 
przygotowuje. Prawdopodobnie te 
trzy maszyny ze względu na swoją 
specyficzną charakterystykę wyści­
gową, klasyfikowane będą osobno, 
względnie Komisja Sportowa dane­
go wyścigu' przeniesie je o klasę wy­
żej. Dużą niespodziankę sprawić mo­
że WodniCki z Z. S. Gwardia-Wisla, 
jeden z najmłodszych zawodników, 
startujący w tym roku na specjalnie 
przygotowanym NSU. Dalej Wojcie-

chowski również z Wisły, na nieoglą- 
danytn dotychczas dwutłókowym 
Trtamphię. Ż kole; Worcszkiewicz 
na NSU, Śliwiński i Wiśniewski 0 
Zakopanego — pierwszy na NSU 
drugi na wypróbowanym Rud'ge‘u i 
wreszcie Guzik z Gwardii-Wisły, na 
starszym typie DKW NZ. Cała ta 
klasa jest wyrównana i może spra­
wić -dużo niespodzianek.

Przejdźmy do klasy trzystapię- 
dzieaiątek. — I tak: pierwszorzędny 
kierowca j zawodnik Ogonowski na 
Veloeette z ¡królewskim wałkiem i 
na takiej samej maszynie jadący 
Drabik. Dalej Frankowski Iz Tram­
waju na Supremie, Pala z Myślenic 
na ,B.SA‘fe i Sikora ze Związkowca 
na dobrze j szybko chodzącej BMW. 
Na koniec największa niespodzianka 
w tej klasie, Sierosławski na angiel­
skiej maszynie Excelsio.r. Ten ostat­
ni motor, troskliwie przygotowany 
przez jednego z najlepszych speców 
motocyklowych inź. Nawratilla jest 
niewątpliwie gwoździem sezonu w 
tej klasffle.

' W pięćsetkach cała klasa ¡kierow­
ców i maiszyn również ¡niezwykle 
Ciekawa. Przede wszystkim Bębe­
nek, 0 Garbami startujący w tym 
roku na pierwszorzędnej i do maik- 
simum przygotowanej maszynie 
Norton. Dalej Koprowski, który jeź­
dzić będzie na fachowo podrasowa­
nym NSU, stanowiąc wspólnie 
Bębenkiem ¡zupełnie 
klasę jeśli chódiza o samą technikę 
jazdy. Z ¡kolei Frankowski na Norto- 
nie, Górski na BiMW R 51, Sędzimir 
na Motosacoche i Dobrzański na 
Rudge‘u, fatórzy dopełniają tę klasę 
kierowców motocyklowych.

Kto będzie pierwszym i najlep­
szym w poszczególnych kategoriach, 
turdno powiedzieć. Koła są tak sa­
mo okrągłe jak i piłka. Każdy z wy­
mienionych zawodników uśmiecha 
się i mówi: „no — będzie Się kręcić 
to może się coś wykręci!“. W każ­
dym razie we wszystkich motocyk­
lowych zespołach Krakowa panuje 
ruch gorączkowy.

Chojnacki Zbigniew

2
wyrównaną

Fizycznej zwyczajnej lub wybitnego 
usprawnienia.

Zwycięzcy biegów w dniu 8 maja 
startować będą następnie na szcze­
blu wyższym 15 maja w biegach 
powiatowych. Ostatnim wreszcie e- 
tapem Biegów Narodowych będzie 
ogólno-wojewódzki finał, który od­
będzie się 29 maja w Krakowie.

W dniu tym spotkają się na bieżni 
zwycięzcy szczebla powiatowego. Na 
tych czeka wiele pięknych i cennych 
nagród oraz dyplomów. Wśród nich 
pragniemy znaleźć nowe talenty lek­
koatletyczne.

Program biegów w dniu 8 maja 
w Krakowie został już szczegółowo 
opracowany. Biegi rozpoczną się o 
godz 9 rano równocześnie w 15 na­
stępujących punktach startowych:

Borek Fałęcki — startują związki 
zaw.. SP i Samopomoc Chłopska.

Brońbwianka — Zw. Zaw., SP i 
Samop. Chłopska.

Cracovia — Związki zawodowe, 
i szkoły żeńskie.

Dąbski — związki zaw., SP i Sa- 
mop. .Chłopska,

Garbarnia — zw. zaw., SP 1 Sa­
mop. Chłopska.

Grzegórzecki — zw. zaw. i SP.
Kobierzanka — zw. zaw., Samop. 

Chł. i niezrzeszeni.
Nadwiślan — Służba Polsce.
Olsza — zw. zaw. i SP.
Stadion Miejski (2 punkty starto­

we) — ZMP, szkoły męskie, SP, 
. zw. zaw. i Samopomoc Chłopska.

Studium WF UJ — AZS.
Wisła — ZS Gwardia i Wojsko.
Wołania — zw. zaw., SP. i Samop. 

Chłopska.
Wolanka —- żw. zaw., Wojsko i 

Samop. Chłopska.
Zamknięciem całości przygotowań 

do tej wspaniałej imprezy masowej 
będzie odprawa komisji sędziow­
skich i delegatów pionów na zebra- 
niu Wojew. Komitetu Wykonawcze­
go Biegów Narodowych, które odbę­
dzie się w czwartek 5 maja, o godz. 
17,30, w sali konferencyjnej WUKF, 
Kraków, przy ul. Manifestu Lipco­
wego 27.
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